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AFGANISTAN. Około 540 talibów, w tym przywódcy wojskowi w nocy
z  24  na  25  kwietnia  uciekło  przez  320-metrowy  tunel  z
więzienia  w  Kandaharze.  Podkop  został  wykonany  nie  przez
samych więźniów, ale przez bojowników na zewnątrz więzienia.

W  oświadczeniu  partyzantów  czytamy:  „Mudżahedini  rozpoczęli
kopania długiego na 320 metrów tunelu do więzienia od strony
południowej. Został on ukończony po okresie pięciu miesięcy.
Omija  punkty  kontrolne  i  główną  drogę  Kadahar  –  Harat,
prowadzącą  bezpośrednio  do  politycznego  więzienie.  Tunel
osiągnął  cel  ubiegłej  nocy.  Uwięzieni  Mudżahedini  zostali
wyprowadzeni na zewnątrz drogą ucieczki przez trzech wcześniej
poinformowanych więźniów w okresie czterech i pół godziny,
rozpoczynającym  się  od  11  wieczorem  (miejscowego  czasu  –
przyp.  Lewica.pl)  a  kończącym  się  o  3.30  tego  ranka.
Mudżahedini  później  wysłali  pojazdy  po  więźniów,  którzy
zostali odwiezieni w bezpieczne miejsca.”

Rzecznik talibów Jusuf Ahmadi powiedział, że 106 z uwolnionych
to dowódcy, zaś pozostali to żołnierze piechoty. Policja w
Kandaharu  podała  do  wiadomości,  że  ośmiu  dowódców  zostało
ponownie schwytanych.

Jak  podaje  aljazeera.net,  talibowie  twierdzą,  że  strażnicy
więzienni nie zauważyli ucieczki i zorientowali się dopiero
cztery godziny po tym, jak operacja została zakończona.

Nie  była  to  pierwsza  masowa  ucieczka  z  tego  afgańskiego
więzienia w ostatnich latach. W czerwcu 2008 roku talibscy
bojownicy zaatakowali więzienie, wysadzając bramę i wdając się
w  wymianę  ognia  z  policją.  Dwóch  zamachowców  samobójców
wysadziło  bramę  wejściową,  a  30  bojowników  zaatakowało  i
zabiło 16 policjantów. Niemal wszystkim 1150 więźniom, w tym
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400 talibom, udało się wtedy uciec.

Wcześniej więzienie w Kandaharze było też miejscem masowego
strajku głodowego. W maju 2008 roku 47 więźniów zaszyło sobie
usta,  protestując  przeciwko  torturom  i  odmowie  uczciwego
procesu.  Sam  Kandadar  jest  uważany  za  kolebkę  talibskiego
oporu i zarówno same miasto, jak jego okolice są miejscem
bardzo ciężkich walk.
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